ER WARSZAWSKI. 
W) 1 176. Jutro, ŚŚ. 7 Braci Męcz:. 
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Wczoraj w Kościele Metropolitalnym Śgo JANA, wy- 
konane było w czasie Sammy, dzieło Elsnera, pod dg- 
rekcją W. Słoczyńskiego;— zaś w Kościele XX. Pija- 
rów, Msza kompozycji I. Krogulskiego Nr $: oraz 
Modlitwy Nr 1 na kontra-alt, i Nr 2 na tenor, Tejch- 
mana; z których ostatnia odśpiewaną była przez tegoż 
znakomitego Artystę i Nauczyciela, przybyłego chwi- 
lowo do Warszawy. Zakończył kwartet z chórem M. 


NUTE| 


D. 9. Lipca.— Rok 1849. 


Kościół XX. Pijarów w Warszawie, staraniem po- 
bożnych Osób, nową otrzymał w tych dniach ozdobę; 
oprócz bowiem wielkiego dywanu, o którym czytali- 
śmy w Pamiętniku na miesiąc Maj r. bi, ofiarowały 
w tym czasie Szanowne Panie, drugi dywan do Ołta-. 
rza Sgo Józera Kalasantego. A lubo wykonanie tak 
pięknej i trwałej pamiątki dla domu BOŻEGO, nie 
mogło być całkowicie wykończone na dzień Uroczy: 
czystości Patrona, przeto dywan ten obecnie składa 
się z I5tu kwadratów; przez resztę jednak ofiar, wkrót- 
ce dopełnionym będzie. Oglądaliśmy go w dnia 7i8, 
b. m. po raz pierwszy w wspomnionym Kościele; nie: 
szczędzenie starań i nakładów, oraz zebranie właści- 
wych ozdób, jak z jednej strony dowodzi znajomości 
sztuk pięknych i wykształconego gustu, oraz gorli- 
wego poświęcenia i zamiłowania pracy, tak z drugiej 
skłania do złożenia publicznego podziękowania, i wkła- 
da zarazem obowiązek trwałej wdzięczności na tych, 
którzy ten dar przyjmując, oceniać delikatność i życzli- 
wcść ofiarujących umieją. 

W czasie pobytu swego w Krakowie, w końca m.z., 
N. CESARZ i KRÓL, odbyć raczył przegląd straży 
honorowej 3go pułku Simbirskiego strzelców; oraz 
żołnierzy nieograniczenie urlopowanych z korpusu 
gwardji i grenadjerów, rodem z Królestwa Polskiego, 
których doskonała postawa i wzorowe prowadzenie 
się zjednały szczególne J. C. K. MOŚCI zadowolenie. 

Sztabs - Lekarze Asesorowie Rolegjalni: Krotkow, 
Lekarz Główny szpitala wojskowego w Nowogeor- 
giewsku, i Mścisławski, Starszy Ordynator szpitala 
wojskowego w Lublinie, awaBsowani zostali do 
Radcy Dworu. 

Rozkaz po ZARzĄpU CywrzxEco KRÓL: POLSKIEGO. 
Warszawa, dnia 21 Czerwca (3 Lipca) 1849 r. (Dokończenie.) 

W Zarządzie Zakładów Dobroczynnych, 
Andrzej Hempel, Opiekunem Prezydującym w Ra- 
ej Domu Przytułku i Pracy, 
Karol Kołtunowski, Członkiem Rady 
Łazarza w Zamościu —W W 
nowani: Rewizor Celno-Ro 
w Filipowie, Jul: Wyr: 
fabryce araku w Krągoli; 
Komory Składowej w Warsz;, 


mianowani: Obywatel 


i Dziedzic dóbr Hyrzy, 
Opiekuńczej Szpitata Sgo 
ydziale Komisji R. P. i Skarbu, mia- 
gatkowy przy Komorze Celnej Zgiej kl: 
szykowski, pełniącym obo: Koptrolera Skar- 
Adjunkt Sekcji Ogólnej 
Józef Modzelewski, pełniącym ob: 
3ciej kk Komory. Składowej w Warsz:: Kanoelista Ro- 


mory Składowej w Warsz:, Gabryel Filipowski, pełniącym obo: 
Adjunkta Sekcji Ogólnej przy tejże Komorze; i pełniący ob: Expe- 
dytora Celnego przy Urzędzie Pocztowym w Wejwerach, dymisjo- 
nowany Porucznik Eljasz Wilczyński, pełniącym obo: Młodszego 
Nadstrażnika Okręgu 1go Straży Celno-granicznej.— Przeniesieni 
dla dobra służby : Rontroler Skarbowy w M. Łęczycy, Fran: Ower- 
ło, na pełniącego obo: Kontrolera pasu granicznego naprzeciw 
Komory ciej. kl: w Czołnochowie, i Kontroler pasu granicznego, 
naprzeciw wspomnionej dopiero Komory, Teodor /fuczyński, na 
pełniącego ob: Kontrolera Skarbowego w M. Łęczycy. —W Banku 
Polskim, mianowany, Buchhalter, Radca Honoro:, Antoni Heppen; 
pełniącym obowiązki Naczelnika Wydziału biletów Bankowych. — 
W Zarządzie Drogi Żelaznej Warszawske- Wiedeńskiej, mianowa- 
ny, b. Młodszy lnżenier drogi żelaznej, spadły z etatu (z po- 
wodu reorganizacji służby technicznej, Józef Bobiński, pełuiącym 
obo: Młodszego Inżeniera— (podpisał) Zarządzający częścią Cy- 
wilną w Królestwie Polskiem, Jenerał lożenierów, Dehn. 

Główna Kassa Oszczędności.— W tygodniu upły: 
nionym do d. 26Czer: (8 Lipca) r. b. włącznie, wydano 
książeczek nowych 15, naktóre, tudzież na dawniejsze, 
w 149 wnioskach, złożono rsr. 2509 k; 50 (zł. 16,730). 
Na żądanie 31 Uczestnikom wypłacono (prócz procen- 
tu za rok b., rs. 10 k. 77/2), rs. 1079 k.97 (zł. 7,199 
gr. 24), i umorzono książeczek oszczędności 17. Prze: 
to Uczestników 4,242, posiada kapitał rsr. 90,706 
kop: 60'/2 (Złp. 604,710 gr. 21.) 

Jutro w Kościele XX. Karmelitów przy ulicy Leszno, 
o godz: litej z rana, odbędzie się żałobne Nabożeń- 
stwo, za duszę ś.p. Balbiny Barbary z Koszkowskich 
Szwartze; na które pozostały Mąż wraz z Dziećmi, 
zaprasza Krewnych i Przyjaciół. t n 

Jutro o godz: l0ej z rana, w Kościele XX. Kapucy- 
nów, odbędzie się żałobne Nabożeństwo, za duszę ś.p. 
Ludwika Wunder, Lekarza; na które pozostała Sio- 
stra, zaprasza Przyjaciół i Znajomych. 

Barbara z Lanckorońskich Brzezińska, po ciężkiej 
chorobie, onegdaj zeszła z tego świata. Pozostałe 
Dzieci, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, 
pa exportację zwłok Jej, dziś o godz: śtej po połud:. 
z domu Nro 1768 przy ulicy Śto-Jerskiej, na smętarz 
Powązkowski odbyć się mającą. 

JW. Radca Stana Lütke, Gubernator Cywilny Gub: 
Płockiej, wyjechał do Austrji. 

Od doia 19 Czerwca (1 Lipca) do dnia 25 Czerwca (7 
Lipca) r.b., wprowadzono do m. Warszawy: żyta kor- 
cy 3093, pszenicy korcy 2210, jęczmienia korcy 1486, 
owsa korcy 588], grochu korcy 755, kaszy jęczmien: 
korcy 936, kartofli korcy 308, siana fur 1688, słomy 
fur 534. 

Do nowo przybyłych fabryk w Warszawie, poli- 
czyć należy także nowo:założoną na Solcu fabrykę la- 
kierów skór, sukien, makułatur i t. p., której szczegó- 
łowy opis, zachowujemy sobie na później po zupeł- 
nem już wprawieniu w ruch, i rozwinięciu się tejże. 
TPR E PTO WĘYDEY LECA 
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Jak przepowiedzieliśmy, tak się też i stało, boć i 
przepwiedoie często sę sprawdzają, a chociaż to pro- 
roków rozmaicie traktują, nie zawadzi przecież dać 
im czasem wiarę. Podług więc udzielonego przez nas 
prognostyku, miały od zmiany Xiężyca ustać i zimna. 
Długo się ważyło; to zimno, to ciepła, kolejnie się 
mieniały, aż ostatnie przemogło. Czekaliśmy jeszcze 
tylko wczorajszego święta, a i to nam także jak oa 
ten raz dopisało. Nic więc dziwnego, żeśmy też wczo- 
raj wetowali straty, a osobliwie ostatnią wiankową. 
Pospadały manteloty, salopki, wełny, a natomiast 
lekkie stroje, zajaśniały na nowo. Wody nie wody, 
ogrody nie ogrody, muzyki, teatra, wszystko pora- 
stone, bo wszędzie też pełno, i kto chciał w prze- 
śliczoych jasminowych alejach używać ochłody, lub 
błądzić po ulicach kwiecistego ogrodu, ten się uda- 
wał za Wolskie rogatki, by odwiedzić Pana Ohma. 
Amator muzyki, to jest trąbki Rajczaka wykonywa- 
jącej z taką dokładnością Duetto z Lindy, Arje Fer- 
dego, lub też Roberta i cudownych Krakowiaków, nie 
omieszkał pospieszyć do Doliny Szwajcarskiej, bo 
trąbka zawsze ma coś przyciągającego do siebie. Sma- 
kosz odwiedził P. Dominika w ogródku wiejskim; a 
kto pragnął użyć świeżego powietrza, ten się znalazł 
w Kaskadzie, Mokotowie, na Pradze, i....na Saskiej 
„Kępie, Któżby próżnował kiedy lato, tak krótkie; ro- 
skosze nietrwałe, a Życie? pajęcze. 

Sukoie damskie haftowane w ciągłem są użyciu, i co- 
dzień prawie nowy tego rodzaju utwor spostrzegamy; 
mieliśmy właśnie sposobność podziwiać dwie suknie 
niebieskie, kordonkiem haftowane przez jedoą z Dam 
Warszawskich; wybór deseniu, najstaranniejsze wy- 
kończenie, wytworność i elegancja, odznacza ten utwor 
w niczem nieustępujący najś wietniejszym haftom fabryk 
zagranicznych. Ale bo też piękne rączki nie żałują pra- 
Cy, gdzie idzie o podwyższenie wdzięków modoym stro- 
jem, i zarazem o danie dowodu, że nawet i mozolnym 
nie zrażają się trudem. 

Nakładem i drukiem S. Orgełbranda Księgarza i 
Typografa przy uli; Miodowej Nr 496, wyszedł lóty 
poszyt Historji Konsulatu i Cesarstwa, przez A. 
Thiers. Następny zeszyt znajduje się już pod prassą. 
Prenumerata na całe dzieło z 20tu rycinami, wynosi 
zł. 60. Wyszedł także tom Zgi Czwartego grzechu p. t 
Rożwiązłość (Magdalena). Cena za 2 tomy zł. 6gr.20. 
Grzech piąty p. t. Lenistwo (Kuzyn Michał), wyjdzie 
w końcu Lipca r. b. Cena prenomeracyjna zł, 4. 

Targi Warszawskie na konie, rozmaitym ulegają 
zmianom; ostatni na Muranowie, był dosyć liczny; na- 
wet uważano wiele koni rasy lepszej, jednakże dla bra- 
ku kupujących, mało było ruchu. 

O postępie cholery w Król: Pols:, od d.™"/29z. m. do 24 
z. m. (gob. m.), 1) w M. Warszawie było osób 172, 
zach: 96, wyz; 60, um:48, pozost: 160; 2) wGub:/7ar- 
szawskiej, było 60, zach:65, wyz:61, um: 44, poz: 20; 


3) Gub: Radomskiej, było 71, zach: 99, wyz: 49, um: 
53, pozost: 68; 4) w Gub: Lubelskiej, było 22, zach: 
54. wyz:43, um: 21, pozost: 12; 5) w Gub: Ptockiej, 
zach: 2, wyr: l, um: L.. 

w Nrze 27 Tygodnika Rol:- Tech:, między innemi 
znajduje się: Jak to udoskonala się gospodarstwo wiej- 
skie. Wyścigi konne, 

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani: po Bale. 
cie Hrabina i Wieśniaczka Wszyscy, i oddzielnie Pa- 
ni Turczynowicz-= W Teatrze Rozmaitości po rot; 
Dwaj Lunatycy, Panna Morys i P. Chomiński. 

Do Kassy Oszczędności Płockiej, od d. "fi Maja 
do dnia 12/4 Gzerwca r. b., 29 Uczestników złożyło 
rs. 114 k.15, Czyli zł, 7615 zaś w dniach */1s Maja i 
8/15 Czerwca t. r., Uczestników Gciu odebrało rs. 60 


“k. 901/2, czyli zł. 406 gr. 1; a cały kapitał przez 292 


Uczestników posiadany, wynosi rubli sr. 3006 k. 82/2, 
czyli zł. 20,045 gr. 15, 

Austrja.— Na wniosek Rady Ministrów, Cesarz za- 
twierdził zasady tymczasowej. organizacji politycznej 
dla Węgier, przedstawionej mu przez Barona Gerin. 
ger, w porozumieniu zF'eldzeugmejstrem v. Haynau. 
— F'eldzeugm: Haynau z głównej kwatery w Raab, 
ogłosił proklamację zagad y postępowania sądów wojen- 
nych, i fakta, w których te,zastosowanemi być mogą. 

Francja. Paryż? Lipca. — Wczoraj wyjechał ztąd 
do Włoch Jenerał gedeau; ten odjazd jest powodem 
wielu przypuszczeń. Jedni dowodzą, że P. Hedeau ma 
zluzować Pana Vudinot, ponieważ ten zbyt wolno dzia- 
łania prowadzi; inni mówią, że Hedeau dowodzić bę- 
dzie dywizją 7 14,000, którą w posiłku wyprawią da 
Civita. Vecchia; inni znowu, że ma starać się o zgodę 
z Rzymem; prawdziwego zaś celu, z żadnych dzienni- 
ków dociec DIe można. — Nowych wiadomości dziś 
z Rzymu nie me; raporta o oblężeniu dochodzą do 24go 
Z. M., z nich Widac, że baterje rzymskie wiele przeszkod 
stawiają Fraocuzom j spędzają ich kopaczy. — W sa- 
lach konferencyjnych izby, zapewniano, że rządotrzy- 
mał wiadomość © nowem rozchwianiu się układów po- 
między Sardynją i Austrją.— Gabinet coraz bardziej 


przekonywa się, jak wielkiej nierozwagi dał dowód, , 


wysyłając wyprawę do Rzymu; obawę jego powiększa 
jeszcze w ystąpienieAngljiz uwagamicodotej wyprawy. 
Na dzisiejszem posiedzeniu ioterpelowano znowu gabi- 
net o sprawY rzymskie; wprawdzie Barrot odpowiadał, 
ale niezbyt fortunnie. Lagrange, z górnej lewej na te 
czcze mowy Pr-zesa Pana Barrot, rzekł pomiędzy in- 
nemi: »Więc Die macie co odpowiedzieć gdy gród wie- 
kuisty, gród należący do świata całego, zagrożony jest 
bombardowaniem? [ przez kogóż to? w to, wy Fran- 
cuzi, co chcecie zbierać wawrzyny „tylli. Pociągnę- 
liście francuzką armję waszemi zbrodniczemi rozkaza« 


mi. Tak! zbrodoiczemi, bo przełamaliście ustawę. Ho- 


nor naszego żołnierza naraziliście i podaliście go na 


wzgardę całej Europie, która pytać się musi, kto śmiał 


| 


, 
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, bombardować grod pamiątek i wieków, Nie chodzi tu 
o odpowiedź faktem dokonanym, nie potrzebujecie ob. 
wijać waszych myśli w akademickie perjody, ale o te 
tylko dwa słowa: Wy bombardowaliście, i czy będzie: 
cie jeszcze Rzym bombardwać. Odpowiadajcie.” Te 
słowa, prawa przyjęła z uśmiechem, lewa oklagkiem. 
Na tem samem posiedzeniu Pan Dupin został większo- 
ścią 349 przeciw 30 głosom obrany Prezesem 1:by, we- 
dług nowego regulaminu, na trzy miesiące. — Mówią 
tu, że izba w końcu Lipca odroczy się na dwa miesiące. 
— Podobno wkrótce Jenerał dywizji de Lamori- 
ciere, uda się do Petersburga. — Wybory braku- 

jących jeszcze deputowanych, rozpoczną się za dni 
kilka; dzienniki głównie zajmują się niemi; jak zaś 
wypadną, trudno przewidzieć , bo chaos w stronnic- 
twach zupełny. — O miejscu pobytu Pana Ledrt- Rol. 
lin nic nie wiadomo. — Wczoraj znowu kilka osób 
aresztowano, zwłaszcza naczelników b. warsztatów na. 
rodowych. — Wychodzcam przybywającym teraz do 
Francji, nie wolno będzie bawić w Paryżu; wielu z nich 
już otrzymało rozkazy do opuszczenia stolicy w prze- 
ciągu 24ch godzin— Liberté zapewnia, że podróż Xię- 
żny Orleańskiej do Anglji, ma na celu układy prowa- 
dzone pomiędzy obydwoma linjami domu Burbonów. 
— Jeden z dzienników dowodzi, że domy gry w Pa. 

|  4ais-Royal rychło przywróconemi zostaną. — Liczba 
aresztowanych z powodu zamachu z 13go z. m., wyno- 
si 450 osób. — Hrabia Molć został mianowany Preze- 
sem Komuisji o projekcie do prawa o wolności druku; 
w biurach chciano zaostrzyć jeszcze kary za przestęp- 
stwa prassy, — Monitor ogłosić ma listę 149 oficerów 
i żołnierzy, którzy otrzymali ordery legji honorowej 
za wypadki z l3go w Paryżu i w Lyonie. — Cholera 
zmniejszyła się bardzo; ledwo po 50 osób umiera dzien- 
nie. — Ujęto 7 gołębi podróżnych pod Godet (w Dep: 
Allier). Znalezione jednocześnie papiery, naprowadzą 
zapewne na ślad rodzaju posłanoictwa jakie ptaki te 
sprawowały. — Dzienniki konserwatystowskie zaczy- 
|  nają powstawać na politykę Lorda Palmerston. — 
| Dzienniki angielskie donoszą, że lud rzymski dziś wię- 
cej jak kiedykolwiek pragnie rządu świeckiego, że Pa- 
pież i Kardynałowie mocno są niezadowołonemi z in- 
terwencji francuzkiej. Austrja zać nakłania do przy- 
wrócenia w Rzymie dawnego stanu rzeczy. 

Prussy. Berlin 5 Lipca. — Według depeszy tele- 
graficznej, otrzymanej z głównej kwatery Rennchen 
z d. 3go b. m., korpus Jenerała (rróben pozostał pod 
Rastatt, a korpus Jen: Hirschfeld, z którym połączył 
się Xiążę Pruski, ruszył ku Offenburg. Wojska pru- 
skie wczoraj zajęły Kehl. Powstańcy ; od dowództwem 
swego wodza naczelnego, ruszyli do Freiburg; za niemi 
Ciągnie z boku korpus Jen: Peucker. W Frejburgu 
Brentano i jego współdyktatorowie, złożonemi zostali 
z urzędu; jedynym Dyktatorem został mianowany by- 
ły Oficer Kiefer z Emedingea.— Drogą telegroficzną 


donoszą z Paryża  3go b. m. o 5ej wieczorem, że we- 
dle dopiero co otrzymanej depeszy telegraficznej od Je- 
nerała Oudinot, przybyli doń deputowani z Rzymu, 
by o poddanie miasta traktować. 

Szwajcarja. — Baron Kaisersfeld, Poseł austrjac: 
przy związku Helweckim, rozstał się 7 tym światem. 

Turcja. — W dniu 17m z. m. z Konstantynopola 
wyjechali Komisarze porty Kiamil Bey i Nuredin Ef- 


` fendi, by towarzyszyć nowym Hspodarom Wołosz- 


czyzny i M łdawji, Xiążętom Ghika i Stir Bey.— Po- 
wołano ostatnią klassę spisowych pod sztandary. — 
W arsenale marynarki ruch wielki; spuszezono z war- 
sztatów nowy okręt liojowy, fregatę i korwetę. — 
W dniu 14m wyleciał w powietrze w Konstantynopolu 
wielki skład prochu i fabryka; szkody wynoszą 14 mi- 
ljonów piastrów. 

W tochy.— Z Civita- Vecchia pod dniem 25m z. m. 
donoszą, że Pan Oudinot ciągle kłamie w swych bu- 
letynach. — Codzien do Civita- Vecchia przywoią 
po 60 do 80 ranionych, a on donosi, że pozycje zajmu- 
je bez żadnej straty. Rzymskie dsienniki opisują szcze- 
gôtowo szkody w pomnikach sztuki przez kule frao- 
cuzkie zrządzonych. Pomiędzy innemi, kula o mało nie 
strzaskała dwóch sławnych kolosów, roboty Fidiasza 
i Prazytela; takie barbarzyństwo, pobudza Rzymian 
do wściekłości. — W Marsylji otrzymano wiadomb- 
ści z Civita- Vecchia do 27go, ale nic w nich nie ma 
nowego o oblężeciu; mówią tylko, że w ulicach gwar- 
dja narodowa, chcąc się poddać, biła się przeciw ludo- 
wi, który trzyma z tryumwirami; że lad wziął górę, 
pobiwszy mieszczan, pomiędzy któremi wielu zdraj- 
ców odkryt: ; że Francuzi zabrali transport 75 wozów 
z saletrą, i 500 beczułek wina.— Armja francuzka o- 
trzymała znowu w posiłkach 6000 ludzi. — Według 
listu jednego z wyższych Oficerów francuzkich, jeżeli 
reakcja nie zmusi Mazziniego do ustąpienia, Rzym jesz- 
cze może liczyć na następujące linje obronne: 1) Mur 
Aureliana, gruby na śry metry (27/3 sążnia), wyso- 
soki na 10 metrów; 2) Całe przedmieście 7ranstavere, 
około 10 dni oblężenia; 3) Watykan, około 15 doń 
oblężenia; 4) Zamek Sgo AnioŁa, którego bastjono- 
wany pas łączy się z Watykanem, 5 dni oblężenia; 5) 
na lewym brzegu Tybru, cały pas starego Rzymu, o- 
koło 10 dni oblężenia; tak więc gdyby Rzymianie 
trzymać się chcieli, mogą nawet bez bitwy barykado- 
wej, opierać się Francuzom najmniej 4ry tygodnie. — 
Siły Francuzów pod Rzymem wynoszą 25,000 ludzi, 
48 dział polowych, 8 baterji 12.fantowych, 2 baterje 
16 funtowych haubic, 20 dział pozycyjnych, 13 moź- 
dzierzy, i kilka 36 funtowych dział a la Patrhans. 
— Obrońcy Ankony podobno zdołali dostać się do 
Rzymu,—7 Wenecji donoszą pod d. 29m, że austrjacy 
biją zdział ciągle z Giuliano, z mostu i szańcu Rizzardi, 
ale bez skutku. Wenecjanie wysadzili 21 arkad mostu 
kolei żelaznej, i jeszcze 9 wysadzić myślą. Bomby au- 


strjackie albo niedosięgają miasta i padają w lagunę, 
albo też ledwo pierwsze krańce ulic dotykają, z kąd 
Manini przeniósł mieszkańców wewnątrz miasta. 
Okręty wojenne francuzkie przewożą ciągle wychodz- 
ców z Wenecji do Tryestu, z czego austrjacy bardzo 
są niezadowoleni. — W Turynie z powodu wiadomo- 
ści o śmierci Karola Alberta, w d. 27m przyszło do 


zaburzeń; tameczni demokraci chcieli wywołać ogól: 


ne powstanie, ale środki przez rząd przedsięwzięte za- 
pobiegły. Aresztowano osób 30. — Z Mestre dono- 
szą pod d. l b.m., że bombardowanie Wenecji, aż 
dò otrzymania odpowiedzi od Hr. Radeckiego,wstrzy- 
mano, albowiem znowu Wenecjanie parlamentują. — 
W Genui w d. 23m wiele osób aresztowano, z powo- 
du odkrycia spisku, który miał podobno na celu wy- 
rżnięcie oficerów załogi. — Niektóre dzienniki żuryń- 
skie wyszły z czarną obwódką, z powodu śmierci Ma- 
rola Alberta. 

Rozmaitości. — Rząd francuzki darował do Kate- 
dry w Bourges, dwa pyszne dywany gobelinowe,wyo- 
brażające: jeden, Śtych Apostołów Piotra i JANA, u- 
zdrawiających kalekę; drugi, śmierć Ananjasza i Sa- 
firy. Wartość tych dwóch arcydzieł, szacowaną jest 
na 225,000 fran: (około 380,000 złp.) — Dyrektor 
Cyrku Olympijskiego na polach Elizejskich w Paryżu, 
P. Dejan, oświadczył Jenerałowi Changarnier goto- 
wość dawania przedstawień bezpłatnych dla całego 
garnizonu Paryzkiego. Jenerał to przyjął; jakoż re- 
prezentacje te mają miejsce od dni kilku. — Najstar- 
szym z obywateli Departamentu Nord we Francji, jest 
rolnik Conratte. Starzec ten liczy lat 106, jest zdrów 
zupełnie, trochę tylko głuchy, ale jeszcze doskonale 
chodzić może. Spaceruje też codziennie po kilka go- 
dzin. Jego syn najstarszy ma lat 75, wnuk 50, prawnuk 
20. Całe to potomstwo jest czerstwe i silne.— Bogacz 
sknera zaprosił na obiad młodego, wesołego i z wiel- 
kim apetytem przyjaciela. Obiadek jak zwykle u skąp- 
ca, mimo wystawności, był bardzo mizerny. Zapro- 
szony zjadł, nie poczuwszy nawet, że miał do czynie- 
nia z obiadem; a kiedy przy pożegnaniu bogacz zapy- 
tał się; »Kiedyż będę miał przyjemność zjeść z nim 
znowu obiadek?” »Chociażby i zaraz”, odpowiedział 
z zimną krwią przyjaciel. 


— 
PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Biernacki Sew: Oby: z Kałewic nr 634; Betlej Józ: Oby: z Siedlec 
nr 625; Czacki Ferd: Ob: z. Rawy nr 556; Dembowski Józ: Sędzia 
z Trojanowa nr 570; Jezierski Wład: Hr. z Sobień nr 601; Karnicki 
fiadca Stanu z Gub: Witebskiej; Kochanowski Salezy Oby: z Po- 
sieki nr 476; Kliński Alex: Ob:z Brzeszcza nr 584; Mackiewicz Jan 
Lek: z Kielc pr 2678; Mikułowski Stan: Ob: z Miszowa nr 599; Nie- 


, mojewski Stan: Oby: z Pokrzywnicy nr 414; Nakwaski Ant: Oby: 


z Gosławic nr 601; Pisarzewski Adam Oby: z Trojanowa nr 570; 
Pelletier Konst; Budow: z Pułtuska nr 679; Skarzyński Henr: Oby: 
z Lubianowanr 476; Szymanowski Józ: Ob: z Łubna nr 601; Szwej- 
cer Alex: Oby: z Łodzi nr 584; Torwit Alex: Komisant z Rossji nr 


w Drok: Kórjera Warsz. —- Wolno drukować, Warszawa d. 27 Czer: (9 Lipra) 1849.— Starszy Cenzor 
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556; Walewski Zefiryn Prof: z Borzęcina nr 473; Wodzicki Wład: 
Hr. z Niedźwiedzia or 618. 
O DONIESIENIA. 

Powróciwszy do Warszawy (po ukonczeniu wyż- 
szych nauk za granicą), mam chęć przy jąć obowiązek 
dawania lekcji języków: francuzkiego, niemieckiego 
i innych, z wykładem wszelkich przedmiotów nauko- 
wych. Wiadomość przy ulicy Mostowej w domu pod 
Nrem 237, na Zgiem piętrze.— N. 

HANDEL WIN i TRUNKÓW zagranicznych, Józefa Hanff, 
exystujący w mieście Kaliszu przez lat 10, przeniesiony został 
do Warszawy Da ulicę Długą pod Nr 550, w oficynie przy 
Ogrodzie Krasińskich, gdzie dotychczas podobnyż Handel utrzy- 
mywał P. Józef Wolfin. 

Wczoraj wychodząc z domu P. Kaczkowskiego przy ulicy So- 
lec pod Nr 2901, na ulicę Orydynacką, zgubiono dwa SWIA- 
DECTWA i Kartki z rogatki Moskiewskiej, jedno od Hr. Tar- 
nowskiego, drugie od Obywatela Skrzyneckiego, w Gub: Wo- 
łyńskiej; uprasza się łaskawego Zualazcę o oddanie pod. po- 
wyższy Nr do podpisanego, za przyzwoitą nagrodą. 

a Jan Klingenberg. 

Komisarz Administr; Cyrk: 7 i 8 M. Warszawy. Z mocy upowa- 
źnienia JW. Prezesa Tryb: tutejszego, oraz na żądanie Pełnomo= 
cnika Sądowego nieobecnych SSrów, pozostałość wszelka po ś.p. 
Stanisławie Radzikiewiczu, składająca się z Mebli, Garderoby, Bie- 
lizny, Pościeli; Sreber i różnych Rosztowności, oraz Obrazów, z po- 


między których 2 na błasze srebrnej it.p., przez publiczną licy- 1 


tację sprzedaną Zostanie w d. 28 Czerwca (10 Lipca) r.b. i dzień 
następny, poczynając od godz: 10 z rana, w domu pod Nr 537 i8, 
przy ulicy Zatyłki, za natychmiast płacić się winną gotowi- 
znę. — Asesor Kolegialny, Duczyński. 

W domu Nro 112 w Warszawie, skradziono LIST ZASTA- 
WNY lit: E. na Złp. 200, Nrem 251,061 opatrzony. Ostrzega 
się niewłaściwego Posiadacza, iż stosowne poczyniono już środ» 
ki ostrożności, aby z tego Listu użytkować nie można było. 


Doia 6 b, m, zginęła w Saskim Ogrodzie, SUCZRA 
mała, tusta, kasztanowata, ussy ma długie szero- 
kie, piersi i ogon białe, łapki kosmate. łaskawy 


Znałazca raczy ją oddać pod Nr 468 19 przy ul: 
Senatorskiej, do P- Gajewskiego, za nagrodą Rubla sr:. 


aaee a Z Z Z 
Z Kantoru Informac: ulica Krak:- Przedm: Nr 415. 

ROLONJA składająca się z bardzo porządnego Domu o 8u 
pokojach i kuchni, z oborką, stajnią, drwalnią i wszelkiemi at- 
tynencjami, mająca kilkanaście morgów gruntu, z ogrodem przyo- 
zdabiającym zabudowanie, położona po nad szossą i traktem 
pocztowym, W odległości wiort 20 od Warszawy, dokąd codzien- 
nie dyliżanse dochodzą, w bliskości miasta wszystkich potrzeb 
dostarczyć mogącego, jest do sprzedania lub wydzierżawienia każ- 
dego czasu. Dalsza wiadomość w powyższym Kantorze. 


Z Kantoru Zleceń przy ul: Wierzbowej Nr 478c. 

KAMIENICA przy ulicy Piekarskiej, czyniąca przeszło 2000 
zł. rocznego Czystego dochodu, z wolnej ręki do sprzedania pod 
bardzo korzystnemi warunkawi; połowa szacunku pozostanie na 
gruncie, zaś rE3zta może być opłacona w gótowiźnie, lub sum- 
mą hipoteczną, a nawet na zamian na Dworek przy ulicy brus 
kowanej. Wiadomość w powyższym Kantorze. 


Dziś rano ciepła stopni 14. Wczoraj w południe 20. 
Wysokość wody na Wiśle stóp 2 cali 10. 
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, Stara Romantyczka, Piotr i 


Pawet. i 
TEATR WIELKI. Jatro, Marynarze. | 
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